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Pracujqca wieś 
woj. łódzkiegó 

Napływają dalsze informacje o przebiegu obowiązkowych d0111taw 
bwca i mleka, o sprzedaży przez chłopów nadwYŻek tych produktów 
w dostawach ponadobowiązkowych, o podaży nabiału i drobiu na tar
~owiskach oraz o przebiegu kontraktacji, 

W szeregu gmin i powiatów podaż produktów hodowlanych syste
matycznie wzrasta, a kontraktacja rozwija się pomyślnie. 

Właściwa droga 
W wielu gminach chłopi przywożą na spędy więcej tnody niż w 

grudniu ub •. r. Z licznych gromad mleczarnie otrzymują większe ilości 
mleka niż w końcu ub. roku. W miastach i miasteczkach można obee
nie na tatgowiskach łatwiej i po godziwych cenach kupić nabiał i drób • 

.Jak ·wynika z wypowiedzi chłopów-hodowców, poważnym bodż
eem do zwiększenia dostaw produktów zwierzęcych na rynek jest rea
llzacja uchwały Rady Ministrów z stycznia br., która podcina korze
nie spekulacji f zachęca chłopów do da.lszego zwiększania produkcji 
rolnej, a co za tym idzie podnoszenia dochodowości gospodarstw. 

do większej wydajności, 
do wyższych zarobków 

- Chcemy pracować na akord! 
Majster salowy z przędzalni średnioprzędnej ZP~ 

im. Dzierżyńskiego w Lodzi, Wiesław Sucharzewski, 
a.ie kryje swego zadowolenia. 

;r---.:--~------------l, I goM~~j;'°j~;=: ł=':;; 
- W związku z uchwałą - dodaje - Judzie zro

zumieli nie tylko własny interes, a więc zwiększone 

I
~ d . , , h trzody chlewnej i bydła rzeźnego 

i 
ona m1· 1on a na spędy gm.innych spółdzlielni. 

13 bm. szereg powiatów, m. in. 

b ł piotrkowski, łęczycki, wieluński i ra 
I ~ynOSI O SZOf f domszczański, przekroczyło plan 
I ł dxienny skupu źywca w granicach 1# 'łd .. # od 10-20 proc. 1
1 • spo l ł Na wielu spędach w pow. łowic-
L.'-- ,_,_ kim, jalk np. w Dąbkowicach i Je-
1 WARSZAWA. Wzrost liczbo- ziorku, chłopi zwieźli jednorazowo 
~ spółdzielni produkcyjnych w ub. po lOO i więcej sztuk tuaników, cie 

możliwości zarobkowe, ale i interes 
zakładów i domagają się zakordo
wania coraz nowych grup zawodów 
i czynności, które dotą.d objęte by
ły stawkami dziennymi. 

Tak więc w ZPB im. Dzierżyńskie 
go, technicy normowania obliczają 

juź normy dla czyściarzy szpulek i 
dla smarowaczy. 

ląt i bydła. 
l'Oku był poważny. Mało- I średnio- Również z każdym dniem we waliśmy jUŻ 81,5 proc. prac i czyn-
rolni chłopi zorganizowali ogółem wszystkich powiatach W'Oj. łódzkie- ności. Mimo tych osiągnięć widzimy 
1.935 nowych gospodarstw zespoło- go wzrastają dostaWY mleka do zle- J dalsze _rezerwy. M. in. postaramy 
-wych, zwiększając w ten sposób wni gromadzkich i mleczarń. się podciągnąć pod akord wszys.t-

- W całych zakładach - charak
teryzuje sytuację naczelny inżynier 
ZPB im. Dzierźyńskiego - zakordo 

. J~śn!e n~ targ~kach VX?- kich pracowników z działu głównełch ogólną liczbę do 4.880. Na dzień Jewóclztwa łódzkiego sto?mowo zwię go mechanika. 
31 grudnia 1952 r. spółdzielnie zrze- ksza się podaż nabiału i drobiu. 
nały 104.094 gospodarstwa chłop- Przy czym ceny na' te artykuły ma- Stopień zakordowania w ZPB fm. 
skfe, obszar ziemi spółdzielczej prze .ią w dalSlzym ciągu tendencję · zniż- Marchlewskiego w Łodzi wynosi 

kową. również około 80 proc. kroczył milion ha. 

Tak, tak - trzeba zapłacić. i odwołać 

Kłamstwo 
• nie popłaca 

_ Walka o akordy trwa u nas na- R 
dal - powiedział nac~. inż. Sza~- oz1now a 
kowski. - Na przędzalniach czekaJą 

na normy akordowe, umożli:wiające J St 1 • 
mym i zarobków robotniczych pod- • 
dalszy wzrost wydajnośc~. a tym sa-1 a I n a 
majstrzy, zamiataczki, smarownicy, s c • 1 • 
stanowiący około s proc. ~tanu za-1 z U n z I n- I n 
trudnionych na tych oddziałach. 

I na tkalni jest jeszcze około 8 
proc. robotników, których stawki, 
jak np. przy czyszczeniu nicielnic i 
cewek przeliczane będą z dziennych 
na akordowe. Pewne rezerwy na tym 
odcinku znajdują się równieź na 
wykończalni - krojczy, rymarze, 
sortownicy i in. 

MOSKWA. - Agencja. TASS 
podaje: 

Dnia 13 stycznia J. Stalin od-
był rozmowę z wiceprzewodni
czącą Towarzystwa Przyjaźni 

Chińsko-Radzieckiej, Sun Czin-
lin, I przewodniczącym prezy
dium Ogólnochińskiego Komite
tu Obrony Pokoju prezydentem 
Chińskiej Akademii Nauk, Kuo 
Mo-żo. 

Najwięcej nowYch spółdzielni pow 
słało w jesieni ub. roku. Sprzyjała 
temu atmosfera ożywionej pracy po 
litycznej, jaką rozwinęły wtedy na 
wsi komitety Frontu Narodowego o
raz organizacje polityczne i społecz
ne w związku z wYboraml do Sejmu. 

W rozwoju spółdzielczości pro
Clukcyjnej przodują. województwa: 
wrocławskie. poznańskie, szczeciń

skie. zielonogórskie I opolskie. 

~,Figaro" 
;akiego się 

W ZPW im. Waryńskiego rozma
wialiśmy na ten temat z inż. Grze
lewskim. W zakładach juź około 
80 proc. ludzi pracuje na akord. 0-
sta tnio przestawiono na normy a
kordowe ludzi wożących przędzę, u
kła.daczki itp., ale rezerwy tkwią je
szcze w magazynach i dziale główne 
go mechanika. Chronometrażysta 
Chmielarski obliczył już normy na 
obrabiarkach, teraz jeszcze czeka go 
praca nad obliczeniem stawek akor
dowych dla ślusarzy, frezerów i in-

mus•I sprostować oszczerstwo nych pracowników działu, do któ-
rvch normy akordowe swego czasu 

d , ·ł f k d D I / r;ie dotarły. 

W bieżący.m roku 
odbędzie się 
$wiatowy 
Kongres Kobiet 
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WARSZAWA. - Dnia 13 bm. od.
było się w Warszawie posiedzenie 
prezydium Zarządu Głównego Ligi 
Kobiet. W czasie posiedzenia prze
wodnicząca Zarządu Głównego Ali
cja Musiałowa złożyła sprawozda
nie z przebiegu obrad ostatniej se
sji Rady Swiatowej Demokratycz
nej Federacji Kobiet oraz z przygo
towań do Swiatowego Kongresu Ko 
biet, który odbędzie się w roku 
bieżącym. 

Jan Szaban 
podsekretarzem stanu 
w Min. Przemysłu Lekkiego 

WARSZAW A - Obywatel prezes 
Rady Ministrów mianował ob. inż 
Jana Szabana podsekretarzem sta
nu w Ministerstwie Przemysłu Lek· 
kiego. 

Con ant --ma „dośwladcze~ 

Na odsiecz 
Adenauerowi 
przybywa do Bonn 

'"·vsoki • no"°·y • 
kon1isarz lTSA. 

BERLIN. - Agencja ADN donosi Z 
l\onn. że Eisenhower mianował rektora 
untwers vtetu "'' Harvard. Conanta. wy· 
SOkim ·komisarzem amerykańskim w I 
Niemczech zarbodnicb. Conant wyraził 
z~od ę na prznęcle tee-o stanowiska i za
r •iwled z1a1 swf}J wyjazd do Bonn jeszcu 
w stvczniu br 
Ąg;nrJa ADN, komentując ten fakt . 

po~•<reśla . że Eisenhower. mianując C?· 
nanta wysokim komisarzem amerykan· 
skhn w Nie mczech zarhodnlch, spełnił 
życzenie rza c1u b~ńskłego. 

Adenauer nwaia. że Conant pomoże mu 
w zdtawtenłu oporu społeczeństwa za· 
chodnio·niemlerkieo:n przeciwko ukła!lc:>m 
wojennym. ponieważ jako członek „kom• 

PARYZ. - Jak wiadomo, dziennik 
„Figaro" zamieścił w lipcu 1952 r. 
wyjątki z zeszytu, zawierającego 
notatki osobiste Jacques Ducloo. Ze 
szyi.em tym zawładnęła policja pod 
czas aresztowania sekretarza gene
ralnego FPK dnia 28 maja ub. r. 
Zamieszczając notatki dziennik 

bezceremonialnie je sfałszował, za
opatrując je jednocześnie w oszczer 
cze komentarze. 

Jacques Duclos wystosował do dy
rekt-Ora „Figaro" list, w którym zde
maskował i napiętnował te oszczer
stwa. Wobec tego, że „Figairo" od
mówił opublikowania listu, Duclos 
skierował sprawę na drogę sądową. 

XVII sąd karny Pacyża rozpatry
wał obecnie skargę Duclos i skazał 
dyrektora „Figaro", Pierre Brissona 
na 6.000 fr. grzywny. 
Sąd nakazał również opublikowa

nie na łamach „Figaro" pełnego 
tekstu listu Duclos na tym samym 

miejscu i tymi samymi czcionka
mi, co sfałszowane notatki, tj. na 
pierwszej st.."'Oll.ie. 

Sukces 
komunistów 
w wyborach 
uzupełniaiących 
we Francji 

PARYZ - W mieście Grlgny (dep. 
Rhone) odbyły się uzupełniające wybory 
mleJskle. Znamienny sukces odniosła li
sta komunistyczna, zdobywając 55,6 proc. 
głosów I wszystkie 4 wakujące mandaty. 
Należy podkreślić, że dotychczas w ra

dzie miejskiej Grli;ny zasiadał tylko 
1 radny-komunista. 

proc. prac - mówi technik normo
wania pracy w zakładach „M 3", 
Wiśniewski. - Teraz będziemy wal
czyć o normy akordowe w narzę
dzk>wni, w remontach maszyn w 
dziale głównego mechanika. 

Uchwała stała się bodźcem dla 
kierownictwa w celu stworzenia lu
dziom takich warunków pracy, któ
re zapewniają i wydajniejszą pracę 
i wzrost zarobków. 

Z tego powinno sobie zdawać spra
wę i kierownictwo Łódzkich Zakła
dów Włókien Sztu::znych, w których . 
jak oświadczył przewodniczący ra
dy zakładowej, Szuster, ilość zakor
dowanych prac wynosi zaledwie 40 
proc. Na normy akordowe czekają 
tu m. in. robotnicy z oddzi.ału włók
na szklanegp, wewnętrznego trans
portu kolejcwego, monterzy z działu 
remontów I konserwacji maszyn, 
warsztatów mechanicznych i inni. 

(fb) 

Prezydium Zanądu Głównego po- . 
stanowiło zwołać plenum Zarządu 
Głównego Ligi Kobiet do Warszawy 
na dzień 18 bm. 

Metodami 
hitlerowców 
posługuje się 
Adenauer 

"1ł7 "7alce z patriota1ni 
Masowe aresztowania w Niemczech zach. 

BERLIN. - Jak podaje Agencja I Recklinghau~en a;;szt?wa_no _27 bo
ADN, rosnący opór społeczeństwa j~~nik?w o jednos~ N~e~1e_c i o po: 
Niemiec zachodnich przeciwko raty- koJ, ktorzy wypow1edz1eh się za ~ 
fi'Jrc-cji układów wpjennych wywołał rzuceniem niewolniczych układow 
ze strony władz bońskich nową falę wojenn?'ch. lk lt „ podaje 

b kt h b · · Dziennik „Neue Vo sze ung , terroru wo ee a ywnyc OJOWnl- że aresztowania te nastąpiły na zlecenie 
ków o pokój. prolmratury generalnej w D~rtmundzle. 

W N euwied (Palatynat) areszt-O- Dziennik podkreśla dalej, ze „metody 
· k · · kt · t _ pracy" policji adenauerowsl<ieJ przyy oml wano 18 m1esz ancow, orzy pro e nają metody, jakimi posługiwali się I ·1e-

stowali przeciwko próbom narauce- rowcy w 1933 r. Policja zachodni.:i • nie· 
nia narodowi niemieckiemu niewol- mlecka dokonała szczególowej rewizji 

· z eh układ o' w WOJ' ennych _ boń- w mieszkaniach .aresztowanych, pusto-nic Y . sząc je doszczętme. 
skiego i paryskiego. W miejscowos- Masowe aresztowania w powiecie Reck
ci W"'iden (Bawaria) policja zacho- llnghausen - podkreśla dziennik - WY· 

· · · · · : kazały, że reżim Adenauera zdecydowa· dnio-n1em1ecka wtrąciła do w1ęz.e- ny jest przeforsować swą politykę takl-
nia 5 bojowników o pokój. ml metoda1111, jakimi posługiwali się hl-s .ii haaanla rt z ialałnoścl antvamervkań· 1 

skle)" ma .. sz~> ególne doświadczenie" w 
bezW!~l erlnvm r> rześladowanlu wszystkich Na 
sił postępowych. 

w Japonii jest 10 rnilfon•l\v call<owtc1e lub częsc1owo bezroootnyco. ' 6 . . , h t , :ramlerzenlom tym należy przeclwsta-!
' Policja adenauerowska dokonała tlerowcy. 

zdJcciu: częsty widok na ull~ach Tol>io - be:iaobotn.v śolący na 1awl"e. r _wniez m::>~owyc .. areoz owall: w '~i~ zdecvdowan.v o.oór wsz.ystklcu all 
A-ot. - CM włnocneJ Westfalii. YJ/.. pvw1ec1~ a.eLlolu~~nfclL. 
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Sami nie wiecie, co posiadacie ... 

Nr 13 

Ze spraw 
co.dziennych 

i ta doczekała się Referent w obłokach 
Za mało jeszcze 
aktualnej tematyki 
na scenach 
teatrów świetlicowvch 

posta w ienia 
kropki nad „i" Trzeba upowszechniać osiągnittcia załogi 

Trudno mi było zapoznać się ze 
stanem faktycznym stosowania me
tody Zandarowej w przędzalni śre-

"Dlaczego nie przyjęli mnie do dnioprzędnej ZPB im. Marchlew
pracy? - zapytuJe Czytelniczka D. skiego, 
- Prezes Gm. Spóldz. Ręczna oraz - Mam meldunki o podjęciu zo
klerownlk personalny z PZGS w bowlązanla w tej sprawie przez za
Piotrkowie Tryb. zaangażowali logę niciarni, gdzie są już konkret
mnie. A w chwili gdy zgłosiłam ne wyniki - powiedział referent 
się do pracy, oświadczyli, ie rezy- współzawodnictwa - ••. natomiast 
!fDują • • • Jako p4;1wód podl;'ll fa~t. nie wiem. jRk jest w innych oddzia
ze Jestem pneclez w trzecim m1e- lach, gdyż nie mam danych. 
Sil\CU ciąży, nie mogą. więc brać na Majstrowie razem z kierownikiem 

Je dla podniesienia wYdajności 
pra.cy metoda .Zandarowej. 

Traci na tym nie tylko zakład 
pracy, ale i one same. Bo postój 
maszyny przez 10 minut dziennie 
{kiedy to prządka po zakończeniu 
swej zmiany czeka, aż przyjdzie 
majster i zapisze wyniki produkcji) 
pomnożony przez cały miesąc - daje 
straty produkcji I zarobku o pół dnia 
roboczego, za który - rzecz zrozu
miała - prządka nie otrzyma za
płaty. 

siebie balastu placema urlopu ma-1 G · k. ó u· od · 
cienyńskiego •.• " ;omc un m_ w 1 zg ~ie: Na szczęście jednak większość za-
. I z Piotrkowa, i z Łodzi, i z Wro- 1 - Oczywlscle •. stosuJemy metodę łogJ przędzalni średniej rozumie już 
clawia i z w;elu miast i miasteczek Żandarowej juz . od początk~ 1952 doskonale, co znaczy metoda Zan
płyną do redakcji oJ kobiet podob- r„ ale nikt nas me pyta. 0 jeJ ~rze-1 darowej i jakie daje korzyści. 
ne skargi. Obronną ręką wychodzą bieg, dlatego w referacie '!społza- . 
tylko te kobiety, które - pragnąc wodnictwa nie mogli podac wam Na szeroką skalę zastosowano ~ 
pracować, ukrywają swoją ciążę. danycb. metodę w okresie wykonywania zo-
Ale i w tych wypadkach znajdzie się Te dwie wypowiedzi ludzi skąd bowlązań przedwyborczych I ~a 

nadgorliwy kacyk, który zwolni. ta- !nąd jednakowo zainteresowanych cześć XIX Zjazdu KPZR, podwyz
ką pracownicę dlatego jedynie, że nie wymagają komentarzy. Można szając wydajno6ć o wysoki procent. 
przy zaangażowaniu ukryła przed tylko powiedzieć: „nie wie lewica, Np. Marla Najmajer wYkonywala 
nim, że „jest w takim stanie". co robi prawica" - mimo że obie 112, a od października osiąga już 131 

Do spraw codziennych niemal na- strony coś robią. procent. 

leży. ~danie kobiet~, p~agnącej Bo i referent współzawodnictwa Również Stefania Swiątltowska, 
podJąc Pracę - badaniu gmekolo- przeprowadził już niejedną rozmo- przewijaczka, była mile zdziwiona. 
gicznemu . . . wę z poszczególnymi prządkami o kiedy obliczenie wykazało, że i tak 

Obecnie sprawę tę reguluje zarzą- znaczeniu i konieczności stosowania j~ż wysoki procent przekraczania 
dzenie Min. Zdrowi.a {depairtament metody żandarowej, i majstrowie jej bazy został podwyższony o 1,5 
zatrudnienia i pl.ac), które wzbrani.a pilnują, aby maszyny były przeka- proc. w ciągu dekady, która była 
lekarzom wystawi.ani.a zaświadczeń, zywane zmianowym prządkom w pierwszym okresem stosowania przez 
stwierdzających ciążę w stosunku biegu - słowem, nie jest tak źle, nią metody przekazywania maszyny 
do kobiet wstępujących do pr.acy. jak się na pozór ·wydaje. w biegu. 

Z.a.rządzenie mówi wyraźnie i o 
tym. że kierownictwu zakładów nie 
vrolru> żądać podobnych raświa<l

czeń od zatrudnionych pracownic i 
każe zgłaszać wszelkie tego rodzaju 
przekroczenia popełnione przez in
stytucje wobec przyjmowanych pra_ 
cownic. 

Tekst zarządzenia otrzymały 
wszys-tkie zakł.a<ly lecznictwa. j 

(p) 

Lecz w działaniu tym nie ma ści
słego powiązania. Dlatego stosowa
nie metody -Zandarowej w przędzal
ni średnioprzędnej wykazuje jeszcze 
pow;;i:ine niedociągnięcia. 

Potwierdza to fakt, że wiele je
szcze prządek, jak Anna Olesiń
ska, Zofia Wasielak czy Czesława 
Surowlńska dotychczas nie wyko
rzystuje tych możliwości, jakie da 

Z WALK W KOREI 
Na zdjęciu: jednostka artylerii cbiń~kich ochotnil<ów, która zadała agresorom 

amerykańskim w rejonie Sang- Immryung poważne straty. 
Fot. - CAF 

„„„ ... „„ ...... „ ... „„„„„„„„„„„„„„„ ......... 

Eugenia Lewandowska zaś, skrę
carka, dzięki stosowaniu metody 
żandarowej, podniosła wykonanie 
swojej bazy z 104 na 123,5 proc. 

Na kilku salach produkcyjnych w 
przędzalni średnioprzędn~j ZPB im. 
Marchlewskiego metodą Żandaro
wej pracuje 100 procent :r.alógi. Nic 
też dziwnego, że wydajno<ić pracy 
całeiro odd'lliału podniosła si!l, co z 
kolei wp•vnrło na w:vl<on:vwanl~ p]a 
nów w 101.5 pTOC., ;luz od pierw
szych dni nowego roku. 

Takie prządki jak Henryka Ry
drl. Anna Pawlak, Frmn(\il'Jzka Sio· 
mial< i wiele innych. kt<'>rych ma
szvnv ~R c'lv!<to utrzvmane I pracu-

Dru~i 
role 
pracy 

11 bm. minął drugi rok ist
nienia i pracy orkiestry Fiihaonno
nii Warszawskiej. W związJm z tą 
uroczystością odbył się koncert, na 
który złożyły się utwory Beethove
na. Debussy·ego i Corellego. 

Tego dnia również podano do o
gólnej wiadomości decyzję odbudo
wania gmachu Filharrnooil War
szawa.kiej przy ul. Jasnej. Termin 
oddani.a budynku do użytku ustalo
no na 22 lipca 1954 rok. 

ją bardzo rytmicznie, mogą po
szczycić się niemałym udziałem w 
tym zwycięstwie. 

- Nas wcale nie mus' pilnować 
majster w czasie zmiany - mówi 
Henryka Rydel - bo same rozu
miemy, że każda chwila stracona. 
to strata zarówno dla państwa jak 
i dla nas samych. A przecież d~ :11 

siebie jak najwięcej, to sprawa ho
noru •.. 

- A od czasu, jak maszyny SI\ 
dobrze doszykowane, to i zatrzymy
wać ich wcale nie potrzeba, żeby 
zamienić dwa słowa z sąsiadką -
dodaje wesoło Pawlakowa. 

Majstrowie Wróblewski i Miśkie
wicz, obecni przy rozmowie, radzi 
byli usłyszeć pochwalę z ust prząd
ki. Bo to na ich chlubnym rachun
ku zapisana jest zasługa doprowa-
dzenia maszyn do porządku. / 

'l;ak więc o stosowaniu metody 
żandarowej w przędzalni średnio
przędnej można powiedzieć wiele 
dobrego, mimo Iż opierając się na 
<lanych z referatu współzawodnio
twa na!eżałoby sądzić, że metoda 
ta prawie wcale nic jest praldyko
wana. Ukrywanie bowiem osiągnięć 
zarówno załogi jak I kit>rownictwa 
w s~erzcniu wspaniałych metod ra 
dziecklch nie oznacza bynajmniej 
skromności, a tylko . . • chaos. 

M. Gor. 

Wyiaśnie.nie 
w związku z zamieszczonym zdjęciem 

przedstawiającym pokaz zacierania tyn
ków mechaniczną zacieraczką, wyjaśnia
my, że do podpisu pod tym zdjęciem 

wkradła slę pomylka. oz:ęk! temu wy
nalazkowi można zacierać 60 do 80 m kw. 
na 1 godzinę. a nie - jak mylnie było 

podane - w ciągu dnia. 

Drui;I eta1> wojewódzkiego pn:eglądu 
sztuk radzieckich, opracowanycb prze-,; 
łódzlrlc zespoły świetlicowe, stal bez
sprzecznie na wyższym poziomie artY
styc:.nym, aniżeli poprzedni. 

Na dobrym poziomie stało więc w~o
nanle sztnl<I „Za tych co na morzu' , z 
któr)'m wystąpił popularny zespól spc\ł
dzlelni pracy „Kuśnierz". 

Plsal\jmy już równ!d o doskonałym 
zespole ZPB Im. Marcltlewsklego, któ
ry osiągnął pJP,:t.'ty sukces artystyczny 
w wystawionej p~ez siebie komedii Go
gola „Ożenel<", w reżyserii prof. Kon
stantynowlcza. 
„Ożenek" Gogola wystawił również ze

spól Łódzk1ej Fabryki Maszyn w reź;v
serll J. Klhnaszewsltlego. 

przedstawienie miało koloryt sztuki 
gogolowsltlej - aktorzy stworzyli szereg 
dobryrh typów I postaci. 
zespół ZPB Im. Stalina, który na Fe

stiwalu sztuk Polsl<ich otrzymał <l:ugą 
nagrodę za „Zwycięstwo" Wai:JDlńsl<ie
·go, teraz wystąpił z .komedią GO{;'Ola 
„Jak Iwan Iwanowicz pol<lóclł się z 
Iwanem Nlkoforowlczem". 

Niestety. dobry ten zespól skarży\ slę 
na brak opieki ze strony dyrekcji I o
dy zakładowej. 

Inaczej ustosunkowali się do ruchUI 
Awletllcowego na terenie swoich zalda
dów dyrektor Łódzkiej Fabryki Maszyn, 
Zygmunt Ratajczyk, 1'1leczyslaw Kup-
czyk, sekretarz ~stawowej . orga-
nizacji partyjnej I przewodmczący 
rady zakładowej, Wł. Kąbłowskl. Na
wiasem mówiąc, pozna.llśmy ich w bar
dzo niezwykłych warunkach: mlanowl
r,ie w chwili, kiedy po skof1czonym 
przedstawieniu sami wynosili ze sceny 
delrnracje I ładowali je na samochód .. • 

Brawo dyrekcja I rada zakładowa 
Łódzkiej Fabryki Maszyn! 

Oby 1 Inni poszli za Ich przykładem, a 
wówczas ruch świetlicowy w naszym 
mieście bardziej się ożywi. 
Wyciągając ogólne ~nlosk~ z ze.stawie

nia repertuarowego nie mozna nie zau• 
"'Vażyć faktów ujemnych. Tylko dwa 
uspol;v, więc „KuĄnlerz" I .• ,L6dikle .za-
1<1ady Piekarnicze" wystąmly z radz1ec
l<lml sztukami o al<tualnej, lnteresują
~cJ problemawce. Inne natomiast dały 
klasykę rosyjską. 

Nie dopisały przede wszystkim zespo
ly włókniarskie. z rozlicznych świetlic 
tf!J branży wystąpiły tylko ZPB Im. 
\farchlewsldego I ZPB Im. S~lin..._ A to 
1Mt stanowczo za mało! I to fe& stało 
•I~ powodem, że przegląd s"tuk rad?Jiec
ldch wyoadł w naszym województwie 
dosyć nikle I anemicznie. A. 

Bez trudności kłopotu 

można otrzymać penicylinę 
Leki będą wydawane hf'z ograniczeń 
zamiast, jak dotychc7..aS 100 tys., Cena lekarstw pozostała nie zmie

jednostek penicyliny, chory .n:1oże o- niona. Jednakże odpłatność ~ l~ki 
becnie nabyć od razu 1 milion je· dla ubezpieczonych została zm1emo
dnostek. Nowe zarządzenie Mini- I na z 10 na 3il proc. Cierpiący na choM 

sterstwa Zdrowia pozwa~a leka~zo~ roby przewlekłe płacą w dalszym 
wypisywać recepty na w1~ksze ilości ciągu tylko 10 proc. 
leków. W przypadku pemcylmy za
rządzenie stwarza jeszcze jedno udo
godnienie dla ubezpieczonych - re
cepta może być podpisana tylko 
przez leka!"za rejonowego, a nie jak 
dotąd przez dwóch lekarzy. 

Zarządzenie to, które weszło w tycie z 
dniem 5 bm., znosi wszelkie ogran.lczenla 
co do Ilości wypisywanych ubezpieczonym 
mikstur, maści, pigułek, ziół i leków sto
sowanych na zewnątrz. 

Tranu motna otrzymywa~ Jut nie %00, 
lecz 500 gramów i zastrzyki - do U ampu 
lek, kropli - do 30 gramów. 

Przy przewlekłych, chronicznych cho
robach lelcl będą wydawane bez żadnych 
ogranl<>zeń. 

Odpłatność została zwiększona m. 
in, w celu nie dopuszczenia do mar
nowania leków. Stwierdzano bo
wiem wielokrotnie, że chorzy pobie
rają znacznie większe ilości niektó
rych leków, niż w rzeczywistości po
trzebują. Spore ilości mikstur, prosz 
ków, maści itp. były po prostu wy-

rzucane. 

środki opatrunkowe w dalszym 
ciągu otrzymują bezpłatnie inwali
dzi, renciści i emeryci nie pracujący. 

Codzienna ~woj'ą sekcją wymaszerował z koszar. . I - Stać, bo będziemy strzelać! - powtórzył, 
Ulice były początkowo zupełnie puste, okna podnosząc rewolwer. 

-zaś zgodnie z rozkazem - pozamykane. Z da- Tłum maszerował w milczeniu, Trzasnęły 

nowelka Fryderyk Wolff .,txpre~ 

Ra111ię przy • • 

(Z opowiadania „Karol Liebknecht walczy 

w Mikolajewie") 

Kiedy 20 stycznia roku 1918 Ksawery chciał 
wyjść z koszar zauważył, że wyjście jest zamk 
nięte. Ale w kieszeni miał ulotkę, która 
brzmiała: 

„Niemieccy żołnierze! Karol Lieb 
knecht i Róża Luksemburg zestali 
przez ka'inarylę niemieckich genera
łów w Berlinie bestialsko zamordo
wani. 

Niemieccy robotnicy w mundu
rach: Zabito wam waszego najle· 
pszego przyj:iciela! Robotnicy i żoł

nierze zjawcie siP, wszyscy 20 stycz· 
nia na Placu Rad, gdzie odbędzie 
się demonstracja. 

Rewk<>m w Mikołajewie 

Rada nicmie<:kich żołnierzy" 

W koszarach panowało ostre pogotowie. 
Niemieckie wojska okupacyjne, które za

jęły wtedy Ukrainę, nie miały spokojnego ży
cia. Lud burzył się walcząc z okupantem. Ku 
wściekłości dowództwa - żołnierze niemiec
cy, wśród których było wielu komunistów. 
bratali się z ukraińskimi i rosyjskimi robot
nikami. 

Dowództwo niemieckie zaostrzyło przeto ry-

.eka dochodziły odgłosy pieśni. zamki niemieckich karabinów. żołnierze przy-
Feldfebel rozrzucił swoich ludzi w jeden kładają kolby do ramienia ... rarn1en1u 

izereg. W tej chwili z tłumu demonstrujących wy-
gory. Dziś panował w koszarach wyjątkowy _ Bagnet na broń! _ zakomenderował. skakuje nagle August, a za nim inny jeszcze 

ruch. Nagle Ksawery łlsłyszał śpiew, który z każ żołnierz niemiecki. Trzepocą się na wM!trze 
Patrole pod wodzą podoficerów szukały po dą chwilą stawał się głośniejszy. A oto zo- czerwone sztandary, a oni rozchylają kurtki 

izbach ulotek. Ale niektóre sekcje ustąwiły baczył również i ich... mundurowe i wołają głośno: 
przed drzwiami czujki albo zamknęły się w 

Szli zbitą kolumną, a na jej przedzie powie - Strzelajcie, towarzysze! Strzelajcie i opo 
:.istępie, ażeby tam dyskutować. 

wało osiem lub dziesięć olbrzymich czerwo- wiedzcie potem w ojczyźnie, kogo zastrzeli-
W niemieckim sztabie dywizyjnym pano- nych sztandarów. liście! 

wała wściekłość i niepewność. Generał von Feldfebel zatrzymał się i zakomenderował: Zrobiła się nagle wielka cisza Wszyscy sto-
Gillhausen skomunikował się z miejscową _ Stój! ją nieruchomo. Nawet ręka feldfebla, uzbro-

rarlą robotników I zakomunikował, że żołnie- . Nerwowo sięgnął do fut.erału 1 wyjął para- jona w śmiercionośną broń, zawisła w powie-
r:>om niemieckim nie wolno brać udziału w bellum. trzu. 

riemonstracji. -. Odbezpieczyć! Dziesięć kroków przed lufami karabinów 

W południe ukazały się na mieśc1e lic:ine Podoficerowie stanęli na skrzydłach. niemieckiego patrolu stoi dwóch starych nie-

(romady,• podążające z czerwonymi sztandara A demonstranci zbliżyli się już na odległość mieckich żołnierzy z obnażonymi piersiami, a 

mi na Plac Rad. W przednich szeregach ma- trzydziestu metrów. Już wyraźnie widać by- za nimi czerwone sztandary, otoczone kirem 

, zerowali ramię w ramię z rosyjskim! i ukraiń Io ich twarze i napisy na transparentach: „Zem portrety Kar~la Liebknechta i ramię przy ra

'kimi robotnikami niemieccy żołnierze w po- ita za Karola Liebknechta!". „Proletariusze mieniu niemieccy żołnierze armii okupacyjnej 

'owych mundurach. wszystkich krajów łączcie się!" oraz tysiące robotników rozlicznych fabr~·k i 

Generał von G!llhausen wysłał uzbrojone Hasła te wypisane były po niemiecku i po zakładów Mikołajewa. 

oatrole. prowadzone przez , podoficerów na rosyjsku. Ramię też w ramię szli obok siebie O tym, ażeby strzelać, nie było mowy. 

ilice. ażeby aresztowały niemieckich żołnie- na przemian żołnierz niemiecki i robotnik ro- żołnierze patrolu zabezpieczyli z powrotem 

'ZY biorących udział w demonstracji. 3yjski, tworząc mocny, zwarty łańcuch. swoje karabiny. Wielu z nich przyłączyło się 

Do patroli odkomenderowani zostali całkiem Teraz Ksawery zauważył. że w pierwszym natychmiast do pochodu i z bronią na ramie-

nłodzi ludzie, a między innymi Ksawery. 3zeregu stoi jego kolega pułkowy, August, a nlu wzięło udział w demonstracji ku czci Ka-

Teszcze w ko~zarach rozkai;ał feldfebel na- obok niego inny znajomy - Kola, Ukrainiec. rola Liebknechta i jego dążeń, ażeby Niemcy 

bić broń i przypomniał, ażeby nie strzelano I Feldfebel postą~ił trzy kroki i krzyknął w stały się kra.iem robotników, chłopów 1 żoł-
# powietrz.e. stronę demonstruJących: nierzy. 

Ksawery czuł sie bardzo źle. kiedv wraz ze - Zatrzymać się natychmiast!... Stać! <>or. a 
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Zapasy p. Zawady 
Kiedy pan Zawada usłyszał przez 

radio, że znosi się zaopatrzenie bo
nowe, podwyższa płacę i reguluje 
ceny - wyrzekł tylko jedno słowo: 
„zapasy"! 

Natychmiast też rzucił klątwę na 
niedzielę, jako że nie można było w 
tym dniu robić zakupów, w ponie
działek zaś już o piątej rano stanął 
przed drzwiami spółdzielnL 

- Masła 5 kilogramów, smalcu 
3 kg, kiełbasy 6 kg! ... - wyrzucał 
z siebie z szybkością karabinu maszy 
nowego. 

Ekspedientka ważyła, zawijała w 
papier i układała na lad:z:ie żądane 
artykuły. 

- Czy mogę poza tym otrzymać 
4 kilogramy boczku? - zapytał pan 
Zawada. 

- Oczywiście .•• 
- Nie zwiodą mnie - pomyślał i 

pootanawil: kontynuować gromadze
nie zapasów. 

Przy tym systemie mieszkanie pa
na Zawady stało się po tygodniu je
dną wielką spiżarnią. 

Pewnego dnia przyszli znajomi. 
- Co tu u ciebie tak jakoś ••• -

pociągnęli nosem. 
- Tss. . . Nic nie mówcie - pan 

Zawada mrugnął porozumiewaw
czo okiem. - Zaraz zobaczycie ... 
Wprowadził gości do pokoju i o

tworzył szafę ... 
- Ach!... - wydall'ł mu się z 

ust zduszony jęk. - Moje zapa
sy! ... 
Wisząca na gwoździach kiełbasa 

pokryta była zieloną pleśnią, na mię 
sie żerowały robaki, masło zaś przed 
stawiało rozmięk!ą, cuchnącą ma
sę ... 

* * * 
Przez całą noc pan Zawada my-

ślał o swojej stracie. W końcu je
dnak nad ranem uspokoił się: 

- Lepiej mleć zapasy takie, jak 
żadne. Zaraz. pójdę ~o sklepów i zo.. 
baczę, czy można jesz.cze te arlytkuły 
kupić. Ten się śmieje, kto się śmie
je ostatni ... 

Jak pomyślał, tak z.robll. Tuż po 
otwarciu sklepów pobiegł do pobli
skiej spółdzielni. 

- Proszę o 4 kilogramy masła, 
trzy kilogramy kiełbasy, 6 kilogra
mów mięsa! ..• 

Ekspedientka ważyła, zawijała w 
papier i kładła na ladzie żądane ar
tykuły. 

- A czy poza tym dostanę 4 kilo
gramy boczku? ... - spytał pan Za
wada. 

- Oczywiście . • • Ale co panu 
jest? ... 

Pan Zawada zemdlał ••• 
(jot) 

Nauka w kinie 
Ciekawa inicjatywo UŁ 

Zakład Podstaw Marksizmu Uni
wersytetu Łódzkiego wprowadził cie 
kawą innowację. 

Dla wszystkich studentów pierw
szego i dI"l.lgiego roku studiujących 
marksizm - leninizm urządza się 
w niedzielę poranki filmowe. Słu
chacze oglądają filmy dokumental
ne i fabularne związane z historią 
KPZR, historią robotniczych ruchów 
rewolucyjnych itd. 

Dotychczas wyświetlono filmy pro 
dukcji radzieckiej: Pancernik „Po
tiomkin", „Lenin w pafdzlern!ku" i 
inne. Program na ten rok przewi
duje ogółem 15 filmów, które będą 
dużą pomocą w nauce. 

~8!L~~tl3) 
~ 2 mlll8ta 

Cieszymy się, ale ... 
- Cey jest kor 
donek? 
- Nie ma. 
- Poproszę ró-

żową mulinę. 
- Nie ma. 
- Chciałam za 

trzaski. 
- Nie ma. 
Rozmowa toczy 
się we.„ wzorco-

wym, podobno, 
sklepie Centro-

galu przy ul. Andrzeja 4. 
Trzeba tu wprawd'Zie z zadowole

niem wspomnieć, że bawełniczka czy 
haftki. b-tórych do n:edawna brak 
jeszcze było, są obecnie w sklepach. 
Ale z jeszcze większą przyjemnością 
zawiadomimy Czytelników, gdy i te 
braki zootaną usuniete. 

d~ ;yskusji! . , ~ 

Chcemy chodzie do teatrow z~!~~~~~m.;;~!:~~~~ 
Zapraszamy Czytelników 

a jednak frekwencja w nich jest b. słaba 
Co waszym zdaniem należy zrobić 
aby teatr stal się maso.wą rozrywką 

jedynie na 67Jtuki wspókzesne - o 
dużym ładunku ideologicznym. Na
tomiast na sz.tuikę klasyczną lub ko 
medię zakupują zaledwie kilkanaś
cie biletów dla pracownHtów umy
słowych, uważając to i tak za wiel 

Trudno w to doprawdy uwierzyć, a jednak tak, nieste
ty, jest: Łódź, miasto rozw13a1ącej się kultury, jeden 
z większych ośrGdków akademickich . w kraju, wielkie -sku
pisku robotnicze z licznymi bibliotekami, czytelniami -
stoi jednocześnie na ostatnim w Polsce miejscu pod wzglę 
dem frekwencji w teatrach. 

kie „ustępstwo" (? !). 
Od kil.ku <ini Teatr Powszech11y 

wystawia „Intrygę i miłość" Schil
lera. Wśród napływających zgło
szeń na pakach można by policzyć 
te, które dotyczą robotników. Prze 
wawie - odbiorcami są pracowni
cy administracyjni. 
Czyżby robotnicy nie chcieli spę

dzić wolnego po pracy czasu na tak 

1~~,_ 
SliJi 

------~----------------------------O LACZEGO wyroi zamówieni.ami na bilety indy pięknym przedstawieniu? Nic inne
łodzianie są ( widualnych kuponów wymiennych, go tylko łącznik k.-o. lub ktoś in

tak rzadkimi gość ważnych w dowolnym dniu, roowią- ny zajmujący się sprawą biletów 
mi w teatrze? zało częściowo tę sprawę. przeszedł się widocznie pomiędzy 

Do niedawna Ale łylko częściowo. Bo w dal- biUl'kami, zapominając o salach pro 
za jedyhy powód szym ciągu rozlegają się głosy du~cyjnych. Trudno bowiem oobie 
tego smutnego krytyki i uwagi, że najlepszym wyobra'Zić, aby w zakładzie liczącym 

niepokojącego wyjściem byłaby sprzedaż bile- kilka tysięcy osób załogi, zaledwie 
zjawiska uważano wadliwy sy- tów ulgowych wprost w kasa.eh 50· ooób pragnęło obejneć tę sztu-
stem rozprowadzania biletów ulgo- za okazaniem legitymacji zwią,z- kę! . . . 
wych. Ostatnio uległ on pewnej kowycb Wyni'k: z.aś jest taki, ze robotnik, 
zmian.ie. Wprowadzenie poza zbioro p . • łabe. f k chcący zobaczyć „Intrygę i miłość", 

. . owazną przyc:zyną s ' J _ ':'e wen musi kupić bilet normalny. Tymcza 

• 

nazajutrz, gdy bylem . przy pracy -
rozchorowała się ciężko i żona. Gdy 
bóle się wzmagały, zwlokia się z łóż
ka i udała się do jedynego w tej o
/wlicy. sklepu, posiadającego telefon, 
aby wezwać lekarza. Jest to sklep nr 
24 PSS przy ul. Michałowicza. 

Odmówili. Nie pomogly perswgzje, 
że chodzi przecież o lekarza! Odmo
"wili i mnie, gdy po powrocie z pra
cy chciałem telefonicznie wezwać clo 
żony lekarza. 

- Zabrrronione! Jestem w pra: 
wie! - wołała ekspedientka. - Na
wet funkcjonariuszowi MO nie po
zwoliłam zadzwonić i... nic mi nie 
zrobili! • 

Czy rzeczywiście obsługa wspom
nianego sklepu jest „na takim pra
wie"?! 

Zaznaczam dla ścisłości, że telefon 
tam znajduje się nie w magaz11nłe, 
lecz właśnie w sklepie ... 

(-) Tadeusz Szulc 
ul. Chłopickiego nr 60. 

Operę i teatr 
odwiedzamy 
iadąc na wycieczkę 

Fełiks Zukowski 
CJi V: teatrach Jest. bratk. wspołprac~ sem zaś mógłby on za te same pie
pomiędzy. ~zczegolnymi ~kładami I niądze obejrzeć dwie sztuki _ kid-
a dyrekcJami teatrów, brak C.oota. - · ""'-łczesną 
t . t . t -ł!YCZną l W51-~ • z ecznego ~m eresowarua ze ~ rony Widać z tego, że słaba frekwencja O b. " „ r 1sem 

dyrektorem T eałru 
im. Jaracza w Łodzi 

władz zw1ą2:_ko':"Ych . sprawam_i kul- teatra.Ina w l:Jodzi ma swe źródło 
~ry, szczegolnie zas orgaruzowa- m. in. w ooojętnym lub niewłMci- w_ n_ajbliż~zą nl~dzielę „Orbis" or 
mem roorywek kulturalnych. wym stosunku ludzi, odpowiedział- gamzuJ~ dwie wycieczki - do War-

w. fabry~ch i . inot~cjach . WY- nych za organizowanie widowisk. s~awy l do_ Krakowa. w_ na~tę~ą 
brani zostali ludzie, ktorzy maJą za A może są jeszcze inne przyczy- nied~ielę .. tJ. 25 bm., proJektuJe snę 
zadanie org:ani.wwać wycieczki do ny? Podyskutujmy na ten temat. wycie~zk~ do Warsza~y, Krakowa, 

Dyrekcję kierownictwo arty-
styczne Teatru im. Stefana Jar acz.a 
w Lodzi objął utalentowany artysta 
Feliks żukowski. 

teatrów. W większości wypadków Wszy"CY zainteresow.ani: dyrek- , Torunia i_ do Wrocławia. 
nie spełniają, oni swej roli. Bilety cje teatrów rady zakladowe łączni UczeJStmcy wycieczki do Warsza-
zakupywane są jedynie wtedy, gdy cy kultural~o _ o~wiatowi, ;_0 i <>- ~ ~b~jrzą sztukę „Lal~a", zaś_ wy-
pewna grupa pracownitków już us.il czywiście widzowie niech się wy- JeżdzaJący do Wrocławia odwiedzą 

Feliks żukowski dał się poznać 
łódzkiej publiczności w wystawianej 
obecnie w Teatrze Jaracza sztuce S. 
Alioszyna „Dyrektor", w której od
twarza rolę dyrektora Stlepanowa. 

nie o nie zabiega. powiedzą: ' operę. „ . 
Na ogół sztuki klasyczne i korne • w jaki sJ)()l!lób swiększYć w Inf_ormacJi udziela „Orbis", Łódź, 

die cieszą się największym powod:z.e teatrach frekwencję? ul. Piotrkowska 68. 

W roku 1952 Feliks żukowski o
trzymał nagrodę państwową za 
kreację, jaką stworzył w sztuce Po
godina „Człowiek z karabinem" w 
roli Lenina. 

n!em. Niemniiej i na przedstawie- • jaki system rozprowadzania PlaSłYCY 
mach sz.~k współczascych byłaby biletów byłby · najdogodniej· 
frekwencJa stuprocentowa, gdyby.„ 

szy? 1 kó• organizacje partyjne i związkowe le w w a ce o po J 
piej je popularyzowały i propa.go- • co zrobić, aby Judzie pracy 
wały wśród pracowników. jak najczęściej odwiedza.li te- !nleresu1".:.ca wystawa 

atry? -, 
Niedawno Teatr Czekamy na listy! (j) otwarła w Łodzi· Dotychczasowy dyrektor Teatru 

im. Jaracza, Iwo Gall, przenosi się 
do Krakowa, gdzie współpracować 
będzie z teatrem „Młody widz". 

Wiosenne kostiumy 
czvli miła niespodzianko 
dla kobiet 

Powszechny wysta 
wiał &tukę „z is
kry rozgorzeje 
płomień", zaś Te
atr Nowy - „Nie 
zapomn.1a.ny rok 
1919". Sztuki te są 
foskonałą ilustra
cją cz.asów, kiedy 
powstawiało pierw 
sze na świeC'ie pań 

stWQ socjałistyCZltle. Równocześnie 
Dotychczas kostiumy w konfekcji s?Jtuk:i te, to wspaniały materiał po 

były raczej rzadkością, a trzeba też I mccniczy przy studiowaniu historii 
Powiedzieć, że te, które produkowa- KPZR lub życiorysu Stalina. 
n? przed dwoma. czy ~rzema laty - Nie;stety, większość organi-rocji 
~ue odz~aczały się am dobrym kro- partyjnych i rad zakładowych nie 
Jem, ani ładnym fasonem. doceniła tego. W ten spo.sób pozba-

w tym roku jednak, jak z.apew!'lia wiono uczących się - tej ogr omnej 
d?-rekcja Centrali '?dzi-e~owej, _ko- pomocy, jaką były przedstawienia, 
biety nasze czeka miła mespodzian- a równocześnie stracono okazję spo 
ka. . Wkrótce ukażą się w skle.pach pularyzowania sztuk o dużym ła
kostmi;iy. tegorocznej'. produkcji o dunku ideologiC7!Ilym i poważnych 
szczegolm_e s_ta1~anme dobranych wa lora ch artystycznych. · 
wzorach i kroJu. J k · · · l' · · · k Bęc! b' 30- · . 60 a · JUZ wspomnie ismy, naiw1ę -

ą one ro 10ne z proc .. 1. szą frekwencją cieszą się przedsia-
P7~· wełny w kolorach od nana~- wienia sztuk klasycznych. Więk
meJszych ~o tzw. gr~natowego tem- szość jednak widzów stanowią ci, 
su. Cena ich wynosi oo czterystu kt · b'l t ku T · d · d , · 
kilkudziesięciu zł do sześćciuset kil- or~y i e Y . PI i m ywi ua.nie, 
kudziesięciu. a . me zorganizowana przez łąc-zn1-

A dla „wtajemniczonych", czyl' kow ku~tura~~yeh w zakładach pra 
dla o.sób, które kupowały już kon- cy publlcznosć . . 
fekcję dodamy: kostiumy produkuia Oprócz zakładow, traktuJących po 
Krakowskie Zakłady Przemysłu O- „macoszemu" odwiedzanie teatrów, 
dzieżowego - jedne z najleoszych w istnieją instytucje, w których miej 
kraju. A więc kostiumy - będą ład- scowe „czynniki" uważają, że ludzie 
ne! pracy - robotnicy, powinni chodzić 

„Feralna" 
czyli 

13-ka 
W środę, u stycznia, w lokalu Praco

wni Sztuk Plastycznych w Lodzi, przy ul. 
P iotrkowskiej 102, zosfala otwar ta wysta
wa pt. „Plastycy w walce o pokój". 
Wystawę można zwiedzać codziennie w 

godz. od io do is. Wstęp bezpłatny. 

o wódce, pączli.ach i PIH-u 
W E wtorek, 13 styczni.'l, panował O· 

żywiony ruch w sldapie MHO 
przy ulicy Lutomiersk iej 26. Kierownik 
sklepu, Wodziński, był bardzo zadowo· 
lony.„ 

- No, to - cykl żeby nasze dzieci 
miały boqatych rodziców!... - czupry
ny handlarzy z poblisl<ieqo rynku już 
„zadymiły", 

W sklepie było duszno i tłoczno, lecz 
kierownik wcale się tym nie przejmo
wał. Nledłuqo Jednak trwała beztroska 
Wodzińskieqo. Bo oto w pewnej chwili 
weszli do skl„pu przedstawiciele Pań
stwowej Inspekcji Handlu, zbadali dokła 
dnie „sytuację" i. .. sp1~ali protokół. 

Za co? Między innymi - za pobiera
nie nadmiernych cen za wódkę, z~ ur#!:ą 
ozenie ze sldepu pij::icl<iej spelunki o· 
raz za brak cen na 1 7. artykułach„. „. * 

* D O prywatneqo sklepu spożywcze-
qo z szyldem „Zakład wy1·obów 

własnych - Edward Prykowski", mie· 
szcząceqo się przy ul. Nowomiejskiej 11 
- weszła klientl<a. 

- Czy są pączki? 
- Są. - Ile sobie pani życzy? - za 

pytała sprzedawczyni. 
- Jedneqo. 
- Pr"oszę. Płaci pani 1,75 zł -. sprze 

dawczyni zręcznie zawinęła pączek w 
P"Pier i podała kupującej. 

Klientka zapłaciła należność. Nie wy 
szła jednak ze sklepu - by!a qłodna i 
chciała zjeść pączel< na miejscu. Jakież 

było jednak jej zdziwienie, qdy po pier 
wszym kęsie usłyszała: 

- Teraz pani dop!aca 15 qroszy, bo 
pączek jedzony na miejscu kosztuje u 
nas 1,90 zł. 

- Jak to? - zdziwiła się klientka. 
- Przecież zapłaciłam za pączek i mo 
CJ': qo chyba zj„ść, kiedy mi się podo· 
ba.„ 

- Nie. Musi pani dopłacić. Konsum· 
cja jest konsumcją I musi kosztować 
15 qroszy. 

Sprzedawczyni jednak nie zarobiła 
owych 15 qroszy, qdyż w sl<lep'e poja· 
wili się akurat przedstawiciele PIH-u, 
którzy sprawę wyjaśnili. 

* * * p ECHOWYM okazał sle dzień 13 
stycznia również dla kierownika 

sklepu MHM przy ulicy Próchnika 25, 
pełni<1ceqo zarazem funkcję r1?bacza. 

Przedstawiciel Pl H··u zmuszony był 
„wyja!f.nić" mu, że nie można pobierać 
n~dmiernych cen za mięso. Kier-ownik 
bowiem sprzedawał kupuJ'\cym mies<> 
qorszej Ja!•ości, a pobierał cenę taką, 
Jak za schal>„. 

* * Są wypadki, że* elementy spekvlanc 
kie praqną w różny sposób wykorzy 
stywać requlację cen dla swych inte· 
resów. Państwowa Inspekcja Handlu 
udoremnia jednak natychmiast ich 
wszelkie zto!<usy I czuwa nad spraw
ną pracą handlu uspołecznion<?qo. 

(mq) 

WACHTA: - Czego się szwenda- I WICEK: - Widzisz go?! To Tru- WACEK: - A po co przystawił tę I LOKAJ: - Ależ, panie prezyden-
cie przed Białym Domem? Jazda: man! drabinę? cie! Dlaczego pan zabiera kande-

WICEK: - Tylko nie „szwenda· WACEK: - A co on robi? WICEK: - Pojęcia nie mam .•. 

1 

labr? Przeciet on 1u wisiał jeszcze 
cie"! Przyszliśmy po wywiad z pre- WICEK: - Pr7.ygotowuje się do "ioże w suficie ma jakąś tajną skryt zanim pan do nas nastał! 
zydentem Trumanem! I 01mszczenia Białego Domu. Dolary J kę, w której również przechowywał TRUMAN: - Wszystko, co łu jest 

WACEK: - J nie jazda! Na bacz- w:vhl <?ra z kasy. We wtorek 20 sbcz skarby ••• Zaraz się przekonamy... - to moje! Rozum..iesz, faraonie? 
ność nrzed nami! nia przenrowadzka • , • '1). c. a.) 

t . 



PIĄTEK, IS STYCZNIA 
13.15 Koncert orkiestry Łódzkiej Roz

głośni. 14.10 Dla klasy II - bajka pt. „Jak 
się słonko z wiatrem pokłódlo". 14.30 Dla 
klas v, VI i VII - „o ba.rwile gł06<.l ludz 
kiego". 15.10 Audycja literacka pt. „Cha 
bry". 15.30 Dla dzieci - „Witla Mala
jew w szkole i w domu" odc. 2 pow. M. 
Nosowa. 16.00 „Wszechnica Radiowa" -
wykład z cyklu: „H!stovia Polski", 16.20 
Program lokalny. 18.30 Radiowy pora
dnik językowy. 19.40 Muzyka operowa. 
19.10 „Wszechnica Radiowa". 19.30 Muzy
ka i aktualności. 20.00 „o czarnych n,
sorozcach" odc. 3 opow. M. Słomczyn
skiego. 20.20 „Ludziom planu 6-letniego". 
21.30 Muzyka taneczna. 21.45 Pieśni ~isle 
ra. 22.20 Recital skrzypka bułgarskiego. 
22.45 Muzyka taneczna. .23.10 P019ka mu
zyka kameralna. 

Nowy - „Burza" - 19 
Im. St. Jaracza - „Rewizor" - 15. "Dy

rektor" - 19 
Powszechny - „Intryga l miłość" -

19.00 
Mały - „Domek trzech dzle~t" -

19.15 
Muzyczny - „Słomkowy kapelusz" 

19.15 
Pinokio - widowisko zamknięte 
'.Arlekin - „Ja$ Szpak" - 17 
Teatr Młodego Widza w sall JllDlt 

„Zemsta" - 18 

BAŁTYK - Fanfan TUiipan - 12.30, U.30, 
16.30, 18.30, 20.30 

GDYNIA - Program filmów dokumen
. talnych - 18, 19. Wesoły jarmark 

- 20. Program dla najmłodszych 
1&. n 

1 MAJA - Jak hartowała się stal - 17, 
19 

MŁODA GWARDIA - Ostatni Mohikanin 
- 16, 18, 20 

MUZA - Małżeństwo aktorki - 18, 20 
PIONIER - Zaklęta narzeczona - 17, 19 
POLONIA - Uczniowski rewir - 16, 18, 

20 
PRZEDWIOSNIE - o 6 wieczorem po 

wojnie - 18, 20 
REKORD - Sekretarz Rejkomu - 17.30, 

19.30 
ROMA - Na manewrach - 18, 20 
SOJUSZ - Złote jezioro - 18.30 
STYLOWY - w pogoni za sławą - 18, 

20 
SWIT - Za cenę życia - 18, 20 
TATRY - Wllhelm Tell - 16, 18, 20 
WISŁA - Fanfan TUlipan - 12, 14, 16, 

18 20 • 
WŁOKNIARZ - Taras Szewczenko 

t5.45. lB, 20 15 
WOLNOSC - Nauczyciel - 16, 18, 20 
ZACHĘTA - Nędzn:cy U ser. - 18, 20 

Nocne dyżury aptek 
Dzisiejszej nocy dyżuruja następuJące 

apteki: Obr. Stalingr adu 15, Pabiani::k a 
219. Jaracza 32. · Stalina 50. Wróblewskie
go 54, Kopernika 26, Piotrkowska 67, Pl. 
Kościelny 8 i Al. Kościuszki 48 
Dyżur położn•czo . 11me1<010111czny: od 

godz 8 do :li! OO dyżuruje <zp1tal •m. M 
Curie-S'<łodow,kieJ. ul Curle.-Skłodow 
sklei t:;, od godz 20.00 do 8 szpital nr 2 
..... _.,.._. •11 f<"-7no..,., • pn;Pt"'ki~1 S 

Ozorków ,rościł 
pięśc•arzy w~;skowych 

P•ęśc1arze •. Włókn•arza" Ozorków qo 
ścil• zawodników jednostko wojskowej 
ze Zq:erza z ł<tórym• stoczyli propaqan 
dowv mecz:, przerirywa iac 7:9, 

Najł2dn1ejsza była walka w «adze 
łe 1„1"ooółśredn•ei. z3 !- oriczona zwycięs
stwem punktowym Kuśnierka z dru:l:y
l'IY wojskowej nad Adamiakiem (Włók
niarz). 

Echa wspaniałego 

.>EXPRESS- ·lWSTBOW ANY!!, 

zwycięstwa nad Szwecią 

Najlepsi łyżwiarze świata 
Zawodnicy radzieccy przełamali hegemonię Skandynawów w jeździe szybkiej 
P O odbytych w Moskwie między 

narodowych zawodach łyż
wiarskich w jeździe szybkiej Szwe
cja - ZSRR wiceprzewodniczący Mię 
dzynarodowej Federacji Łyżwiar
skiej i kierownik ekipy szwedzkiej, 
Loftman, podkreślił na konferencji 
prasowej niezwykle wysoki poziom 
zawodników radzieckich, stwierdza
ląc, że drużyna ZSRR jest obecnie 
najsilniejszą na świecie. 

Loftman spe
cjalnie wyróżnia 
Siergiejewa, któ 
ry w biegu · na 
500 m uzyskał 
poza konkur-

dzimy, minimalna. Trzecie miejsce I Skandynawów w łyżwiarstwie szyb 
przypadło Czajkinowi - 197,461 kim została przełamana. . 
pkt„ a dopiero na czwartym znalazł Do meczu z ZSRR Szwedzi ~rzy
się najlepszy ze Szwedów, Ericsson gotowywali się bardzo starannie, a 
z 198 833 punktami. przed ich wyjazdem do Moskwy w 

za.:...ody Szwecja - ZSRR wzbu- prasie szwedzkiej przejawi.ały się 
dziły wielkie zainteresowanie zwłasz nastroje dość optymistyczne.. Prze~ 
cza w kołach sportowych Norwegii. widywano zwycięstwo. Nalezy tutaJ 
Wszystkie dzienniki podały obszer- wspomnieć, że właśnie Szwed.z~ pod
ne sprawozdania, podkreślając wy- dawali w wątpliwość doskonałe wy
sokie i bezapelacyjne zwycięstwo niki uzyskane przez łyżwi,arzy ra
łyżw!arzy radzieckich. dzieckich na torze w Ałma A~ i do-

Korespondent sportowy dziennika magali się nawet nieuznawania usta 
„Arbeiderbladet", znany łyżwiarz nowionych tam rekordów świ.ata. 
Farstad, podkreśla, że zawodnicy ra- Na dwa tygodnie przed wyJa~dem 
dzieccy przewy7.s7Jali o klasę repre- do Moskwy Szwedz;i i;tartow:ill w 
zentantów Szwecji i' że hegemonia miejscowości Hamar (Norwegia), .u

zyskując tam bard:ro dobre rezulta-

Nr u: 
Ujrzymy na planszy 
noilepsze klingi 
łódzkie 

Sekcje szermiercze kół łódzkich 
czynią ostatnie przygotowania do 
wystąpienia swych crołowych lu~ 

w :z;awodach o n~-

11 
strzostwo Łodzi. 

Mistrzostwa odbę
dą się w dniach 17 i 
18 bm. {sobota i nie 
dziel.a) we wszyst
kich broniach, z WY' 
jątkiem bagnetu, w 
konkurencji męskiiej 

i żeńS!kiej. Turniej ten posłuży jako 
podstawa do ustalenia E'tkł.adu repre 
rentacji Łodzi do zawodów o Puchat' 
Miast, w którym łodzianom wypad-. 
nie walczyć z reprezentacjami Poz.~ 
nania, Szczecina i Gdańska. 

Zawody o Puch.air Miast odbędą 
się w Łodzi w dniach 14 - 15 lute
go. 

~= ~~~~on::~ Uaktywnić koła ty. I tak Ericsson na 500 m uzyskał p d b 
czas 44,8 sek., a na 5.000 m - 8:15 O groź ą W. O. 
min. Asklund miał wynik 8:34,2 na oraz Szilkowa, N d ł 

którego ocenia aro a spor owa 
jako jednego z d • ł ZS Włók • najpoważniejszych kandydatów do Zia aczy n1arz 

tytułu mistrza. świat.a w wieloboju. Rada Okręgowa zs Włókniarz w 
Kierownik ekipy łyżwiarzy szwedz )'.,odzi zwołuje zebranie sprawozdaw 

kich zwrócił również uwagę na wy- cze, w którym weźmie udział cały 
soką technikę łyżwiarzy radzieckich aktyw działi;czy kół sportowych· przy 
oraz wzorową organizację zawodów, zakładach pracy z terenu Łodzi i 
dziękując przy tym za serdeczne województwa. 
przyjęcie, z jakim drużyna szwedzka Zebranie poświęcone jest zaga-
spotkała się w Moskwie. dnieniu dokonania przełomu organi-

Indywidualnym zwYcięzcą zawo- zacyjnego kultury fizycznej w zakła
dów Szwecja - ZSRR jest właśnie dach przemysłu włókienniczego, o-
8zilkow - 194,936 punktów, przed dzieżowego i skórzanego. . Narada 
Gonczarenką - 194,936 punktów. I odbędzie się w. niedzielę, 18 bm„ o 
Różnica między tymi czołowymi ły- godz. 10. w salt Zw. Zaw. Włóknia
żwiarzami radzieckimi jest, jak wi- rzy, ul Sienkiewicza 13. 

We Wrocławiu od
były się trzydniowe 
indywidualne mi
strzostwa Polski w 
tenisie stołowym. 
Poważny sukces od 
nieśli czołowi zawo 
dnlcy wrocławskie 
go Ognjwa, ArbP~lt 
i Roslan, zdobywa
jąc tytuł mistrza i 
wicemistrza Polski. 
Na zdjęciu: Arbach 
- mistrz Polski w 

tenisie stołowym • 
CAF - fot. 

St. Wdowińskl 

5.000 metrów. Zresztą Ericsson zwy- Kaz· dy sportowi· ee 
ciężył w ogólnej punktacji meczu, 
wyprzedzając wszyst;kich najlep- mus·· b , b d 
szych Norwegów. yc 0 0 ny 

Wynik bezpośredniego spotkania 
łyżwiarzy Szwecji i ZSRR odbił się I pr„e„ le kar„ a 
szerokim echem w ogólnoświatowej lłm lłm 6 
prasie sportowej. Sportowcy z terenu woj, łódzkiegai 

Po VIII rundach 
14-lelnia szachistka 
znów sprowiło 
nlesoodziank~ 

Uczestniczkom półfinałów mistrzostw 
szachowych Polski pozostały do roze
grania Jeszcze trzy rundy oraz dokoń
czenie partii odłożonych. 

w VIII rundzie uzyskano następują
ce wyniki: Wojciechowska zremisowa
ła z Łubańską, Hermanowa wygrała z 
Leokajtis, Kałęcka z Grzenkowicz, Ober 
mlller z Sierańską, a młodziutka Ko
narkowska sprawiła nową nlespodzlan· 
kę, wygrywając z Fastyn. 

Po ośmiu rundach na czele tabeli na
dal znajdują się Hermanowa I Kałęc
ka - po 6 punktów, 3) Fastyn, 4) Ko
narkowska, 5) Wojciechowska, 6) Ober
mlller - wszystkie po 4,5 punktów, 1) 
Leokajtls - 3,5 pkt. 

Nowinki sportowe 
Po dłuższej przerwie wystąpią w nie

dzielę 18 bm. bokserzy Włókniarza. Cza 
su wolnego od spotkań mistrzowskich 
pięściarze nie zmarnowali 1 wykorzysta
li go na trening, przygotowując się do 
zawodów z poznańską Gwardią. 

Spotkanie niedzielne Włókniarz -
Gwardia odbędzie się w Poznaniu. 

* * * Wczoraj pierwszy raz wyszli na boisko 
piłkarze Włókniarza. Trenowano mar
szobiegi i ćwiczenia gimnastyczne, aby 
przyzwyczaić ptu=a do ostrego powietrza. 
W lufym piłkarze udadzą się na obóz. 
Urządzenie takiego obozu projektuj!" się 
w Zakop'1nem lub szczyrku. 

Pracowmcy ooszukiwam 
Krojczego. formiarzy do kapeluszy, i·o
botników do farbiarni i robotników go
spodarczych zatrudnią nat'ychmlast Za
kłady Wyrobów Filcowych im. Tadeusza 
Kościuszki. Łódź, ul, Targowa 2. Zgło
szenia osobiste przyjmuje dział personal
ny. 101-K 

nie są otaczani właściwą opieką le
karską, a zdarzają się nawet i takie 
wypadki, że niektóre koła sportowe 
nie wiedzą o zarządzeniu, mocą któ
rego wszyscy uprawiający ćwiczenia: 
fizyczne i spod, podlegają obowiąz
kowym badaniom lekarskim. 
Toteż prezydium WKKF postano

wiło: 

I Zobowiązać rady kół sporto-
wych, SKS i LZS do bez

wzgl~nego przestrzegania okreso
wych badań lekarskich sportowców 
wszystkich dyscyplin i to dwa razy 
w ciągu roku. 
2 Nałożyć na sędziów zawodów 

wszystkich dyscyplin sporto
wych obowiązek kontrolowania przed 
zawodami książeczek, względnie za
świadczeń lekarskich, wydanych za
wodnikom i niedopuszczania do u
działu w zawodach tych sportow„ 
ców, których lekarz nie badał. Ksią
żeczki takie prześle radom okręgo
wym zrzeszeń sportowych Wydział 
Zdrowia do 25 stycznia br. 

3 Zobowiązać wszystkie sekcje 
sportowe wojewódzkiego i te

renowych KKF do wydania zakazu 
startu nie zbadanym przez lekarza, a 
w wypadku startu takiego zawodni
ka, weryfikować zawody jako wal
kower na korzyść przeciwnika. 

Zarządzenie to wejdz;ie w życie z 
dniem 15 marca br. 
4 Zobowiązać rady kół sporto

wych, SKS i LZS do wpisywa
nia w ei.videncji członków koła daty 
ostatniego badania lekarskiego za
wodnika. 
Zarządzenie powyższe nie dotyczy 

uprawiających boks, gdyż podlegają 
oni częstszym i specjalnym bada
niom lekarskim. 

- ~'!>.u~ocmsKi biegał dziesiątkę w pół 
godziny, ale czy to znaczy, że wszyscy 
winni tak szybko chodzić? Tak i to: re
kord - owszem, na codzień - do luftu! 

by - trzeba by sięgnąć po stare 
ne: radość. 

Był rozradowany! 

91) I stko z gawędy Complaka Marek pojął, I niały ·się z.resztą co pół roku. Spojrzał na 
nie wszystko nawet mu się podobało, lecz świat okiem murarz.a, choć mu do niego 
jedno nie ulegało dlań najmniejszej wąt- jeszcze było daleko, a życie wielekroć mo 
pliwości: w ciągu tych niewielu godzin że iprzewr6cić jego plany. Olśniła go siła 
awansował bardzo wysoko. Wczoraj był własnego pragnienia. Zachwycił cykl pra
jeszcze nieznanym pomocnikiem w dużej cy budowlanej: dziś ruiny czy gołe pole, 
brygadzie betoniarzy - a dziś już cal·a fotro - czerwony mur - pojutrze - fi
budowa wiedziała o Marku. Chłopiec był ranki w oknach. Jak każdy warszawiak, 
absolutnie pewny, że jego nazwisko hę- który po wojnie wr6cił do zrujnowanego 

banał- dzie wieczorem powtarzane w wielu ro- miasta Marek wysoko cenił sobie mies z 
botniczych rodzinach! ka n i 'e, zarówno w materialnym jak w 

Było w tym szczęście i zawadiacka od
waga, i fizyczna lekkość. Zrezygnował z 
tramwaju, taką czuł potrzebę krok6w dłu 
gich, zamaszystych. 

Dotychczas Marek Kozioł posiadał na- przeriośnym znaczeniu. W młodym chłop 
der mgliste wyobrażenie .o swym przysz- cu, który nędzę swej klasy pomnożył nę
łym zawodzie. Myślał o szoferce. Było to dzą mieszkaniową całego swego miasta, 
iednak raczej hołdowanie modzie panu- potrzeba własnych czterech ścian była 
iącej wśród rówieśników urzeczonych szczególnie silna. 

Ktoś trzeci jednak zauważył, że · gdy 
murarz stale tylko układa cegłę, może się 
mniej zmęczyć, niż gdy sam ją podnosi, 
sam ustawia_ i sam rzuca zaprawę. Kto 
wie, czy praca trójkowa nie jest godna na
śladowania? 
Długo gadali. 

Na rogu 'Alei i Nowego światu rozstał 
się z Complakiem i Oślizłą. Pierwszy wę 
drował aż na Czerniak6w, drugi - skrę
cał na Pragę. Idąc · Krakowskim Przed; 
mieściem i Nowym światem, obaj młodzi 
otrzymali od murarza nie tvlko podzięko
wanie i zaproszenie do dalszej pracy, ale 
i zwięzłe pouczenie zawodowo - politycz-

Trójka Complaka zrobiła tego dnia 
sześćset czterdzieści procent dotychczaso
wej normy. Stołeczna murarka drgnęła w 
swych średniowiecznych posadach. 

ne. RÓzmawiał z nimi jak ze starymi mu 
- ..._ rarzami, a nie żółtodziobami. Tłumaczył 

konieczność pracy zespołowej w murar
Gdyby szuhć słowa najdokładniej o-I stwie. Kreślił perspektywę maszynizacji 

kreślającego stan, w jakim Ma1'ek Kozioł budownictwa. Opowiadał, jak stawia się 
wraca~ na Ochotę po dniu tr6jkowcj pró- domy w Związku Radzieckim. Nic wszy-

wszelką motoryzacją aniżeli jego własne 
~erdeczne pragnienie. I oto teraz - po
czuł, kim chce być. Szarpnęło nim nagle. 
Nie zdając sobie z tego wyraźnie sprawy, 
taksował w myśli mijane ruiny, ocalałe 
lub budowane domy według ich wartości 
budowlanej; nie były to chyba konkretne 
myśli, ale podświadome odczucia, wraże
nia, zresztą naiwne. Bo i skąd Marek 
mógł wiedzieć, czy dom zbudowany jest 
wadliwie, czy rzetelnie, czy ruina nadaje 
się do odbudowy, czy jest tylko kupą 
gruzów; kryteria użyteczności ruin zmie-

Chłopak od trzech lat radośnie witają
cy każdy odbudowany obiekt stolicy łat 
wo pojął, iż murarz jest szafarzem owego 
osobistego szczęścia każdego człowieka, 
które oznacza się słowem „mieszkanie" i 
którego osiągnięcie może poważnie przy
spieszyć nowy system budowania - o 
rym przekonał go Complak. A mękę lu
dzi, całych rodzin stłoczonych we wspól
nych lokalach, znał, niestety, dobrze. 

(D.c.n.J , 
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